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    WPROWADZENIE


    Zrozumieć McLuhana pięćdziesiąt lat później

  


  
    


    Jestem pewien, że moda na McLuhana powróci, ponieważ uwaga, którą poświęcił pewnym tematom, jest taka sama jak ta, którą my poświęcamy im teraz. Przeniósł w pole zainteresowania sprawy, które obecnie stały się nie tylko aktualne, ale i naglące. Ponownie spoglądamy w stronę McLuhana, ale nie dlatego, że ludzie rozumieją go chociaż odrobinę lepiej. Liczba osób, które go rozumieją, nie zmieniła się. Na pewno nie pośród mcluhanistów. Szczerze, myślę, że on wciąż jest trudny do rozumienia. Zrozumienie McLuhana nie jest dane. Na pewno teraz nie bardziej niż w latach sześćdziesiątych.


    


    


    Derrick de Kerckhove1


    


    


    Rok 2011 był dla mcluhanistów czasem szczególnym, przypadła w nim bowiem setna rocznica urodzin tytułowego bohatera. Z tej okazji na całym świecie zorganizowano liczne konferencje, sympozja oraz spotkania miłośników jego poglądów2. Powodzenie, jakim cieszyły się te wydarzenia wśród publiczności, może świadczyć o tym, że jego twórczość mimo upływu czasu nie odeszła w zapomnienie. Nie ulega wątpliwości, że Marshall McLuhan wciąż pozostaje najlepiej rozpoznawalnym intelektualistą związanym z refleksją o mediach, zwłaszcza, jak zauważa Wendy Robinson, wśród zainteresowanych tą tematyką laików3. Jest przecież autorem zwrotów i pojęć, które na stałe weszły do naukowego i potocznego słownika, takich jak „sam przekaźnik jest przekazem” czy „globalna wioska”. Jego znaczenie i sława, których apogeum przypadło na lata sześćdziesiąte, wbrew przewidywaniom krytyków przetrwały znacznie dłużej. McLuhan jest jednym z najbardziej wszechstronnych myślicieli ostatnich dekad minionego wieku: to filozof, pisarz, showman, satyryk, niestrudzony pionier świata elektryczności4. Tom Wolfe w McLuhan’s New World pisze: „Nie przychodzi mi na myśl inna postać, która tak mocno zdominowała całe pole nauki w drugiej połowie XX wieku. Na przełomie XIX i XX wieku był Darwin w biologii, Marks w polityce, Einstein w fizyce i Freud w psychologii. Od tego czasu był tylko McLuhan w nauce o komunikacji”5.


    1. Cel pracy


    


    Może się wydawać, że o Marshallu McLuhanie i jego śmiałych teoriach w ciągu ponad pięćdziesięciu lat obecności w naukowym dyskursie powiedziano już wszystko, że każda jego myśl i, najczęściej kontrowersyjny, pogląd zostały wielokrotnie przeanalizowane i skrytykowane przez rzeszę teoretyków oraz miłośników mediów. Jednak, moim zdaniem, wciąż nie można uznać spuścizny kanadyjskiego badacza za dostatecznie przedyskutowaną i poznaną. Wprawdzie jego poglądy są od ponad półwiecza przedmiotem wielu analiz, ale nadal pozostaje sporo wątków niemal zupełnie przez interpretatorów nietkniętych. Celem niniejszej pracy jest prezentacja jednego z tych poruszanych przez McLuhana zagadnień, które dotychczas nie były szerzej dyskutowane. Mam tu na myśli jego teoretyczną wizję praktyki artystycznej – proponowane przez niego ujęcie ról, jakie w społecznym życiu pełnią artyści i ich twórczość. Nie jest to jednak wyłożona explicite jednolita teoria, dlatego też muszę ją zrekonstruować, łącząc odpowiednio dobrane fragmenty znajdujące się w różnych publikacjach autora. Zakładam, że sformułowane przez McLuhana twierdzenia na temat ról artystów i sztuki w różnych okresach rozkwitu kultury można ułożyć w całościową propozycję. Będę starała się przedstawić ową koncepcję w taki sposób, by najpełniej uwidocznić te wątki, które dotyczą wzajemnych oddziaływań mediów i sztuki, zwłaszcza w drugiej połowie XX wieku. Od chwili wynalezienia ruchomej fotografii zaczyna się bowiem kształtować audiowizualny typ kultury, w którym media – film dźwiękowy, radio, telewizja – odgrywają doniosłą rolę zarówno w kulturze i sztuce, jak i w formach percepcji.


    Pierwszym krokiem w podejmowanych przeze mnie rozważaniach jest oczywiście teoria mediów McLuhana, dotycząca różnych aspektów powstawania, przeobrażeń i oddziaływania środków przekazu. Koncepcja ta jest punktem wyjścia dla całej jego naukowej i artystycznej działalności, stanowi też podstawę wszystkich formułowanych przez niego twierdzeń. Zdaniem tego uczonego, upowszechnianie coraz bardziej zaawansowanych i skomplikowanych technik komunikacyjnych powoduje przemiany nie tylko rzeczywistości, w której żyjemy, ale także sposobu, w jaki ją postrzegamy i rozumiemy. W Zrozumieć media autor cytuje słowa papieża Piusa XII, który powiedział, że „Nie będzie przesadą stwierdzenie, iż przyszłość współczesnego społeczeństwa oraz stabilność jego życia wewnętrznego zależą w dużej mierze od zachowania równowagi między oddziaływaniem technik komunikacji a zdolnością jednostki do reagowania na nie”6. McLuhan szczególnie wnikliwie analizuje źródła i konsekwencje dwóch rewolucji technicznych, które najmocniej przekształciły zachodni porządek społeczny, polityczny i estetyczny. Pierwsza z nich to zastosowanie przez Gutenberga ruchomej czcionki w prasie drukarskiej. Zdaniem autora, z powodu tej innowacji ludzie zaczęli przedstawiać swoje postrzeganie świata w formie pasującej do wizualnego porządku zadrukowanej strony. Druga rewolucja wiąże się z zapoczątkowanym na przełomie XIX i XX wieku odkrywaniem nowych zastosowań elektryczności: od telegrafu do komputera, które powodują nieświadome przekształcanie sposobu percepcji człowieka tak, by sposób ten odpowiadał kolejnym mediom.


    Bez wątpienia epoka elektryczności zajmuje w rozważaniach McLuhana bardzo ważne miejsce, podobnie jak związana z nią idea retrybalizacji. Wyjątkowość tego okresu wynika, zdaniem autora, przede wszystkim ze specyfiki oddziaływania nowych przekaźników, które stanowią przedłużenie procesu natychmiastowego przetwarzania informacji, zachodzącego w naturze w układzie nerwowym. Wpływ techniki elektrycznej prowadzi do ujednolicenia pola doznań wszystkich ludzi, przez co mogą oni reagować na świat jako całość. Jest to cecha, w której McLuhan dostrzega możliwość powrotu do życia w bliskiej ideału ponadjednostkowej wspólnocie: „globalnej wiosce” przypominającej przedpiśmienne społeczeństwa plemienne, a tym samym realizację procesu retrybalizacji. Człowiek żyjący w erze elektronicznej pogrąża się bowiem coraz głębiej w tym otaczającym go, kreowanym przez media środowisku, które samo w sobie jest procesem aktywnym, wywierającym wpływ na wszystkie elementy rzeczywistości. Nieustanne obcowanie z nim prowadzi jednak do przytępienia naszej wrażliwości i sprawia, że przestajemy dostrzegać to, co jest wokół nas. Najważniejszą cechą obecnego środowiska jest zatem to, że w ogóle go nie widzimy, a przez to nie uświadamiamy sobie jego istnienia. Budzi ono bowiem tak znane i powszechne odczucia, że całkowicie umyka percepcji. W ten sposób „tu i teraz” pozostaje zawsze niewidoczne. McLuhan był przekonany, że jedynym sposobem, by zobaczyć niezauważalne dotąd środowisko, jest zetknięcie go z jakimś innym otoczeniem. Najlepszym ćwiczeniem percepcji jest bowiem obserwowanie kontrastów i porównywanie rzeczy, które znacznie się od siebie różnią7. Według autora zasada tworzenia kontrastu jest również punktem wyjścia dla wszystkich dziedzin sztuki, a działalność artystyczna powinna polegać na tym, że artysta tak prezentuje wszechobecne środowisko, by stało się dostrzegalne dla wszystkich żyjących w nim ludzi. Rola sztuki polega zatem na umożliwieniu postrzegania rzeczywistości tym, których zmysły są pozbawiane przez ich otoczenie zdolności percepcyjnych. Artysta jest zaś jedynym członkiem społeczeństwa, który zdaje sobie sprawę z niebezpieczeństwa, jakie grozi ludzkiej psychice na skutek szoku wywołanego świadomym kontaktem z nowym środowiskiem. Żeby uniknąć poważniejszych konsekwencji, ludzie podświadomie poddają się stłumieniu swoich zmysłów, zdolności postrzegania i odczuwania rzeczywistości. Uciekają w ten sposób przed stawieniem czoła teraźniejszości, przynoszącej zbyt trudne i bolesne dla ich osobowości doświadczenia. Zdaniem McLuhana, bezpośredni kontakt z najnowszymi technikami przypomina bowiem spojrzenie w oczy mitycznej Meduzie. Jedynie stale poszukujący nowych doznań i przeżyć artysta przyjmuje je z szeroko otwartymi ramionami, rozmyślnie prowokując sytuacje, w których może się z nimi zetknąć. Pozwala mu to na wnikliwe analizowanie deformacji życia zmysłowego wywołanych przez pojawienie się nowego środowiska i stworzenie takich dzieł sztuki, które mogą te deformacje korygować. Artyści są więc niezastąpieni przy analizowaniu i wyjaśnianiu form i struktur stworzonych przez technikę elektryczną. Swoją twórczością mogą odkrywać i uświadamiać ludziom istotę ich człowieczeństwa. Jeśli natomiast artyści podążają zgodnie z rytmem kultury wyznaczanej przez panujące środowisko, to w ujęciu McLuhana sprzeniewierzają się swojemu prawdziwemu powołaniu. Tylko omijając ten główny nurt, mogą spełniać właściwą sztuce misję. Co ciekawe, McLuhan sam postrzegał siebie jako takiego właśnie artystę: stojącego z boku outsidera, ukazującego poprzez tworzenie kontrastów prawdziwy obraz rzeczy. W swojej działalności naukowej nie ograniczał się do ram wyznaczonych przez świat akademicki, ale chętnie korzystał też z potencjału, który daje sztuka. Trzon moich rozważań wyznacza zatem założenie, że McLuhan jest nowym typem myśliciela, nieustannie zawieszonego między zasadami badań i poznania naukowego a możliwościami, jakie na tym polu wiążą się z działalnością artystyczną.


    


    


    2. Struktura pracy


    


    Praca składa się z czterech rozdziałów. Dwa pierwsze, oparte na dostępnej literaturze zachodniej i polskiej, służą prześledzeniu dotychczasowego odbioru formułowanych przez McLuhana koncepcji oraz przedstawieniu stosowanych przez niego oryginalnych form ich przekazywania. Dwa pozostałe, oparte przede wszystkim na pismach tytułowego bohatera pracy, mają na celu szczegółowe zrekonstruowanie jego koncepcji artysty, sztuki oraz działalności artystycznej w społeczeństwie audiowizualnym. Do omówienia tych zagadnień posłuży mi analiza treści i reinterpretacja wybranej literatury przedmiotu, wypowiedzi teoretycznych dotyczących społecznych ról pełnionych przez artystów, sytuacji kulturowej i społecznej drugiej połowy XX wieku, opinii teoretyków sztuki, a także opracowań krytycznych odnoszących się do wybranych artystów i ich działalności.


    Rozdział pierwszy prezentuje biografię profesora z Toronto, która z perspektywy czasu wydaje się równie interesująca jak jego twórczość, oraz toczone wokół niej wieloletnie dyskusje. W tym rozdziale zostaną przedstawione źródła i inspiracje oryginalnych poglądów autora, przebieg jego kariery, najważniejsze publikacje oraz wybrane wątki z życia osobistego, które, moim zdaniem, odegrały znaczącą rolę w ukształtowaniu się McLuhana – badacza zjawisk kultury współczesnej. Poznamy historię trudnej znajomości z Wyndhamem Lewisem, inspirujące oddziaływanie książek Harolda Innisa, a także wpływ twórczości Jamesa Joyce’a, które w znaczący sposób odbiły się na całym pisarstwie McLuhana. W stopniu niezbędnym dla potrzeb niniejszej pracy przybliżone zostanie tu również znaczenie jego sztandarowych twierdzeń, takich jak „sam przekaźnik jest przekazem”, przedłużenia człowieka czy też prawa mediów, które rozsławiły go na całym świecie i na stałe wpisały w poczet najważniejszych intelektualistów minionego wieku.


    W rozdziale drugim zapoznamy się z charakterystycznymi dla McLuhana sposobami przekazywania myśli, które z jednej strony czynią jego publikacje niezwykle oryginalnymi, ale z drugiej znacznie utrudniają ich adekwatne zrozumienie. Kartki jego książek wypełnione są bowiem sondami, metaforami, grami słownymi i kalamburami ułożonymi wbrew zasadom porządku linearnego, zamieszczonymi wspak albo w lustrzanym odbiciu. Nie da się ukryć, że nie jest to powszechnie przyjęty przez środowisko akademickie sposób prezentowania teorii naukowych. Nawiążemy również do historycznych wątków prac McLuhana oraz tak typowej dla niego postawy rozumnego obserwatora, mającej swe źródło w jednym z opowiadań Edgara Allana Poego. W drugiej części rozdziału przybliżony zostanie przebieg wieloletniej dyskusji towarzyszącej twórczości McLuhana, ponieważ autor wciąż jest w dyskursie naukowym postrzegany jako postać budząca wiele kontrowersji. Na szczególną uwagę zasługuje fakt, że między zachodnimi i polskimi interpretacjami koncepcji kanadyjskiego badacza istnieją bardzo wyraźne podobieństwa. Mimo ogromnej różnicy w dostępie do tekstów tego autora oraz zdecydowanie bardziej rozbudowanej dyskusji o jego poglądach toczonej poza granicami naszego kraju, konkluzje w obu przypadkach są zbliżone. Wieloletnia polemika wokół twórczości McLuhana sprowadza się bowiem przede wszystkim do pytania o to, czy należy uznać go za „prawdziwego uczonego”, czy też nie.


    W rozdziale trzecim przedstawiona będzie rekonstrukcja sformułowanej przez McLuhana teorii sztuki, która jest nieuporządkowanym zbiorem myśli i poglądów, luźno rozsianych w jego publikacjach. Autor zakłada, że świat człowieka kształtowany jest przez dominujące w danym okresie sposoby komunikacji, co oznacza, że wynalezienie i wdrożenie nowego środka przekazu prowadzi do przemian całej kultury. W tym kontekście dzieje ludzkości można, jego zdaniem, podzielić na cztery etapy: epokę plemienną i związaną z nią kulturę oralną, epokę alfabetu fonetycznego i kulturę pisma, epokę Gutenberga i kulturę druku oraz epokę elektryczności i kulturę mediów elektronicznych. W każdej z tych epok zmieniają się również role pełnione przez artystów oraz społeczne funkcje ich twórczości. McLuhan interesuje się zwłaszcza erą mediów elektronicznych, która, jego zdaniem, przybliża nas do urzeczywistnienia idei retrybalizacji. W dalszej części rozdziału zostanie więc omówiona jego koncepcja „globalnej wioski”, poparta ujęciem trybalizmu proponowanym przez francuskiego socjologa Michela Maffesolego. Następnie przedstawię mcluhanowską wizję sztuki rozumianej jako sygnał alarmowy, forma poznania, a także – wskazując zbieżność z teorią estetyczną Johna Deweya – język doświadczenia.


    W rozdziale czwartym omawiam role, jakie, zdaniem McLuhana, artyści pełnią w społeczeństwie audiowizualnym. Audiowizualność, podważając opozycje utrwalone przez wizualną kulturę pisma, stwarza trudności zarówno w sferze psychicznej, jak i życiu społecznym jednostek. W tych okolicznościach człowiek nieświadomie boryka się z podstawowym źródłem swoich kłopotów, czyli stępieniem percepcji spowodowanym działaniem elektronicznych przedłużeń. Według McLuhana jedynym członkiem społeczeństwa, który może i potrafi zmagać się z techniką, jest świadomy tych zmian artysta. Omówię szczegółowo trzy dychotomie, którymi kanadyjski myśliciel operuje przy opisie tych zagadnień: klisza/archetyp, figura/tło oraz środowisko/antyśrodowisko, a także jego rozumienie takich pojęć, jak audiowizualność, rola i społeczeństwo. Z uwagi na fakt, że druga połowa XX wieku upłynęła pod twórczym szyldem sztuki neoawangardowej, przyjrzę się również temu zjawisku. Istnieje bowiem wiele zbieżności między teoretycznymi założeniami neoawangardy a poglądami McLuhana. Mam tu na myśli na przykład odrzucenie przedmiotu artystycznego sensu stricto czy też dążenie do zniesienia granic między sztuką a życiem codziennym. Musimy jednak pamiętać o tym, że neoawangarda jest w tym przypadku rozpatrywana przede wszystkim w wymiarze społecznym.


    Na zakończenie przyjrzę się działalności artystycznej lat sześćdziesiątych minionego wieku i na przykładzie pop-artu spróbuję odpowiedzieć na pytanie, czy wspomniane wyżej podobieństwo podstaw teoretycznych neoawangardy i koncepcji McLuhana przekłada się również na część praktyczną, a pop-art jest kierunkiem, który można uznać za ucieleśnienie założeń kanadyjskiego badacza. Następnie przedstawię sylwetkę Andy’ego Warhola, głównego przedstawiciela tego nurtu, który wydaje się idealnym kandydatem na pierwszego szamana globalnej wioski. Ale, jak się okazuje, tylko pozornie.
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